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WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 

Paryż 12 d. s'er onin. — Wszyscy szwaye 
carowie, są nazawsze oł służby wovskowey 
we Francyi uwolnieni, i wraciia do swey ov- 
c€zyzny, — Posłaniec Izb utrzymuje, Że te» 
raz rodzina Burbonów, nadaje xięciu Bordeaux 
tytuł Jego Krolewskiey Mości. 

MOWY P. CHATEAUBRIAND 
Miuavsy w Izsre Panów pnra 7 serena 1330. 
Da'orczenie 

Ale gdy ministrowie, do ostatniego mo- 
mentu wiodąc kłamliwe swe rzemiosło, na- 
gle uderzyli w dzwon bezorawia;— kiedy nas 
raz wybuchnał spisek obłudy, i gdy rzeżańci 
zamkowi uknowaji terrorrzm, który 


, mnie 
manos Zeden sta mient E on esjarz marze» 
czy pospolitey i cesarstu a; natenczas lud nzbroił 
Się w swe męztwo; i pokazało się: Że ci 
Eramarze, urnieją znosić dym prochowy, i że 
Więrev na pokonanie ich potrzeba , miż cste- 
Techset żołnierzy i jednego kaprala, — Wiak 


całv, niepotrafiłbv do takiev dovrzałości powoe 
dzenia doprowadzić narodu, jak te trzy słońca, 
które blask swoich promieni, roztoczyły nad 
Francvg.— Wielka zbrodnia popełnioną ze- 
st. ła; — lecz godziż się ażeby dla tey zbro» 
dn', lab dla politycznego i moralnego tryume 
fu, który jest jey owocem, — dotychczasowy 
porządek r/eczy obalać ? — Nad tem się za» 
stanówmy. 

Karol X i syn jego, dobrowolnie lub 
przymuszenie, jak wam się mniemać podoba, 
złożył koronę; przecież tron nie jest waku» 
jacym. — Po nich następuje dziecie. — Bę: 
dziemsiż jego niewinność potępiali? — Czy» 
jaż krew o pomstę woła przeciw niemu? — 
Kto nam śmie krew jego oyca przypominać? 
Sierota ten, wychowany w szkole oyczystev, 
w zamiłowaniu konstytucy'nepo rzadu; mógł 
by bvdź krolem, któryby celom przyszłości 
zunełnie odpowiedzieć potrafił.  Opiekuno- 
wi jego, możnaby było d ć zaprzysiadz dekla» 
racją, względem ktòrey dziś właśnie głosować 
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mamy; ża przyjściem do pełnoletności, młody 
monarcha sam ponowiłby tę przysięgę. Król 
teraźnieyszy, krol na teraz jako reprezentant 
państwa, byłby został xiażeciem Orleanu, xią- 
żeciem, który żył w pośród ludu, 1 któremu do- 
brze wiadomo, na czem się dziś monarchija 
gruntuje. Fe naturalne wnioski, uwążałbym za 
wielki Środek pejednania; może to zachowało= 
by Francyg od zawichrzeń, które by waig skute 
kiem zmian politycznych. — Zadna duszy 
uległość, żadne osobiste dla Byrbonów u- 
atucia, nie powodują mną, do obstawania za 
ich sprawa, Która wiem: że gdyby odniosła 
tryumf, na mnie pierwszego zwaliłaby całą 
ogrom niechęci. — Niemam ja tu na myśli 
ani starożytnego Rzylnu wspomnień, am do 
dziejów rycerstwa lub męczeństwa odwołye 
wać się pragnę. Nie ogłaszam się wyznawe 
cą praw boskich krółuwania; lecz wierzę w 
miebezpieczną gwałtowność skutków rewolue 
cyi, Niepowołuję nawet ustawy;— wyobra- 
Żenia moje czerpam z wyższego źródła; — 
ze sfery filozoficzney,— z czasów w których 
już życie moje, niebędzie należało do tego 
Świata. — Przedstawiam wprost Xięcia Boy- 
deaux, jak potrzebę, która pilnieysza jest 
od żey nad którą toczą się wnioskowana. — 
Wiem że wyłączając to dziecie, chce- 
my ustalić zasadę władzy ludu, — dzi- 
wactwo starey szkoły, które tyle tylko do- 
wodzi, Że pasi starzy demokraci, pod wzęlę* 
dem poltycznym, równie jak weterani roja- 
lizma, ani kroku naprzód nieuczy nili, — Ni- 
gdzie nieinasz dzi$ despotyzmu; wolność nie 
z praw politycznych , jak w XVIII. wieku 
rozumiano; ona raczey wynika z prawa nea. 
tury, ı tym sposobem pod każdym kształ- 
tem rządu ostaćby się powinna; a nawet 
monarchija, nie tylko tax jak rzeczpospolie 
ta, lecz nawet od rzeczypospolitey swobo- 
dnieyszą bydź może. — Atol nie jest tu 


czas ani mieysce wykładać kurs polityki; — 
chcę poprzestać na tey uwadze: Że lnd który 
zozstrzygał ls tronu, razem częstokroć i 
swey wolności loś rozstrzygnął; — że zasada 
dziedzictwa monarchicznego, jakkolwiek na 
pierwszy rzut oka niedogodną zdaje się ko- 
mu; doświadczenie przecież nas uczy: że da- 
leko jest własgiwszą, iak obieralność monar- 
chiczna, Przyczyny tego sa t k mocno u- 
derzające, iż niematn nawet potrzeby, roz 
wijać ich 


obszerniey, Dziś sobie więc 


krola obieracie; — ale któż wam  przes/ko- 
dzi, jutro obrać innego? 


prawa? 


Powieci mi, żę 
A któż to, jeżeli nie wy, jesteście 
tych praw twbrcain)? — Jest jeszcze proste 
szy sposób rozstrzygnienia tey wątpliwości , 
kiedy powiecie:  Niechcemy już starszey 
linii Burbonów. — A dla czegóż to jey mie» 
chcecie? — Ponieważ jesieśtny zwycięzcami ; 
mamy za sobą podwódyne prawo zdobyczy. — 
Zgoda; więc ogłaszacie panowanie władzy. — 
Zachowaycieź pilnie te władzę, bo jak wamsię 
za kilka miesięcy zrak wyśliźnie; — nic warn 
już skargi i żałe niepomoga. — 'Taka to jest 
natura ludzka. — Nayoświecensi i nayspra» 
wiedliwsi mężowie, miezawsze się nad zwy» 
cięztwo wznieść umieją. — Oni byli pierwsze. 
rai, którzy wezwali praw na pomoe prze- 
ciwko władzy; prawa te, na całey wyższo- 
Ści swych talentów 


mey chwili, w którey prawda ich głosu, 


oparli; — a teyże sa- 
przez nadużycie władzy i obalenie teyże, 
okazała się jawną; zwycięzcy chwytaią tę 
samę broń, którg dopiero co strzaskali. — 
Niebezpieczne ułamki! któremi się splamia 
ich vęce, Żadnego im nieprzynosząc pożytku. 

Obecną walkę, na własnćm polu moich 
przeciwników stoczyłem.— Niecofałem się w 
przeszłość , żeby stanąć pod chorggwia umare 
łych. — Nie jest ona bez chwały, lecz już 
dzić jey starości, nayrunieysze tchnienie ży” 
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cła nieskrzepi. — 1 gdybym trzydz estu pię- 
ciu Kapetów odgrzebać chciał popioły; nie- 
potrafiłbym ani jednego wydobyć z nich po- 
wodu , któregoby przynaymniey wysłuchać 
chciano. — 

Monarchija jest forma polityczna, która nəd 
wszystkie inne ma dziś pierwszeństwo; bo po- 
rządek publiczny umie łączyć z wolnością. W zoe 
xen Kassandra, napròżno i tron i parów prze- 
strogami mojemi unudzałem , teraz nic mi 
więcey niepozostaje, jak tylko osiąść na szcząt= 
kach okrętu zgruchotanego rozbiciem, któ- 
re dawniey tak często przepowiadałem. — 
Wielką moc preypisuję nieszczęściu; takiey 
W nem tylko niewidzę, któraby mnie od 
Przysęgi na wierność uwalniała, — Nadto 
wypada mi przez całe życie bydź sobie za» 
wsze rownym. Po tém wszystkiem , com 
dla Busbonów uczynił, com w sprawie ich 
kiedykolwiek powiedział lub napisał; stał- 
bym się dziś nędznikiem, gdym się ich wy- 
przeć miał w chwili: w którey trzeci raz i 
ostatni stają się wygnańcami, 

Obawa niech się stanie udziałem owych 
wspaniałorny ślnych rojahstów, którzy dla swey 
wierności, Że tu pominę urzędy, grosza nigdy 
niepoświęciliz owych wielkich obrońców tro- 
nu i ołtarza, którzy mnie jeszcze niedawne, 
lenegatem , apostatg, i rewolucyjonistą nazy- 
wali, — Poczciwi sexterniczków pisarze, re- 
negat was wyzywa! Póydźcie no tu, by cho- 
ciaź tylko jedno przebąknąć rarem z nim 
słowo, za nieszczęśliwym Panem: który was 
dobrodzieystwy obsypywał, e wyście go w 
przepaść zepchnęli. !— Podżegacze zamachów 
stanu, gdzieżeście się podzieli? Ukryliście 
się w kale, z którego głębi wydobywacie gło- 
wy, aby na wiernych sług królewskich mio- 
tač potwarze ? — Krwawe milczenie wasze, 
godne jest wczorayszey wymowy. — Wszj- 


scy ci nieustraszeni rycerze, których wojen- 
ne układy, potomków Henryka IV. oyczyzny 
i tronu pozbawiły; drżą teraz i chyłkiem ci- 
sna się pod zasłonę trbykolorowey kokardy. 
Szlachetne te kolory, w które się przybiera- 
jg, bronić będą ich osób, lecz hańby niepo- 
kryją. 

Z mownicy tey podnosząc głos otwarto- 
ści, niejestem uprzedzenia; ażebym przez to he- 
roicznego dopełniał czynu. — Nieżyjemy już 
w owych czasach, gdzie wynurzenia swey 
inyśli życiem przypłacać trzeba było; i gdy- 
byśmy w nich Żyli, tysiąc razy głośnieybym 
Naylepszą prawego 
męża tarczą, jest obnażona pierś! — Ale nie, 


jeszcze przemawiał. — 


Panowie moi; niemainy się czego obawiać , 
ze strony ludu francuzkiego, który podzi- 
wiam i z całey duszy mu sprzyjam. — Dale- 
ka niech będzie odemnie myśl, ażebym na 
łonie Francyi, miezgodę chciał zasiewać; i 
dla tey przyczyny w moim głosie, starałem 
się unikać tonu odznaczejącego namiętność. 
Gdybym był wewnętrznie przekonanym , że 
dla spokoyności trzydziestu trzech milionów 
ludu, jednę dziecinę z teatru publicznego Ży- 
cia usunąć i szczęśliwszemu na ustroni, prze- 
znaczyć trzeba; natenczas każde słowo, sprze- 
ciwiające się tym widokom, uważałbym za 
zbrodnię. — Lecz niemam tego przekonania. 
Gdyby prawo rozrządzenia korona moim by- 
ło odziałem, ochoczo bym ja złożył u nóg 
xiążęcia Orleanu; lecz widzę tylko grób w 
mieście S$. Dyonizego, a nie tron wakują- 
cym! Jakiekolwiek atoli jest przeznaczenie 
wielkorządcy królestwa; nigdy jego nieprzy* 
jacielem niebędę , jeżeli szczęścia oyczyzny 
mojey dopełni. — Niczego więcey nieżądam 
nad wolność mego sumi 'niaizachowan e praw; 
i abym mógł umierać tam, gdzie niepodle- 
głość i spokoyność dla siebie znaydę. — 
Jestem przeciwko deklaracji, 
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LoNpvn d. 8 sierpnia. — Nic niewyró» 
wna uniesieniu, jakie onegdy rozszerzyło się 
po mieście, kiedy gazeta Times w trzecićm 
wydaniu swem do" iosła, że król francuzki 
i jego rodz:na zezwolili na udanie się do 
Cherburga, a ztamtąd do Anglii,  Dowia- 
dujemy się trkże z pewnego Źródła, iż xżę 
Wellington, do ktorego doszła ta wiadomość, 
eświadczył za zgoda całego gabinetu, że 
tylko prowatni osobą 
przyjętym. — Nadeszła dziś 
Paryża, Że xciu Orleans ofiarowana została 
korona Francvi, przyjemne tu zrobiła wra- 
Żenie. Poseł nasz w Paryżu lord Stuart de 
Ratsay, otrzymać miał zapewnienie od xcia 
Orleans, iż sobie życzy z Anglia pozostawać 
w przyjaźni. — Dziennik G/obe utrzymuje, 
Że rząd nasz jik nayspiesznięy uzna władzę 
xiążęcia Orleans; król nawet miał oświad- 
czyć, że się bynaymniey niechce mieszać w 
wewnętrzne sprawy Francji. 

Nietylko tu w Londynie, ale i po in- 
nych miastach, mianowicie w Birmingh*m, 


jako może tu bydź 


wiadomość z 


DFOFNAINEFSTTEDNNTOE: 


&. zbierane sg składki na wsparcie ranio- 
nych, wdów i sierot po poległych w Peryżu, 
w dniach 27, 28 i 29 lipca. i 
NearoL d. 34 lipca. — Dev algierski z 
orszakiema 109 osób zawinał z Malion na fre- 
gacie fraucuzkiey foanna d'Arc do tuteyszey 
przystani. 


LOTERYIA KRAIOWA, 
W 413 ciagnieniu dnia 25 Sierpnia 1830 
roku w przytomności Osób od Rządu do tego 
wyznaczonych, wyciągnięte z koła zostały 


numera następujące : 
= 46 Bik 40. (EN 


Przyszłe 414 ciąggnienie dnia | Września 
1830 r. przypada. 


Dnia 23 i 24 Sierpnia 1830 r. 
Cena Zbóz różnego gatunku na Targu 
w Krakowie sprzedawanych. 


Ila t 2. | ch | 4. 
Korzec Zł. gr. Zł. gr.: Zł gr. ZŁ. gr. 
— Pszenicy 23 — 22 — 20— 19 — 
— Zyta 22 — 21 — 20 — 18 — 
— Jęczmienia | 18 —, 12 — 1015 10 — 
— Grochu 18 —| 17 — 16 —, 15 — 
— Owsa 8 —| 724: 7 155 — — 
— Jagieł 23 —| 22 — 20 —| 10 — 
— Rzepaku 28 —| 26 — 24 —| — — 


Dnia 1 i 2 Września r. b, w mieście Chrzanowie licytowane będa stoły, komody, zega- 
ry, lichtarze mosiężne, talerze cynowe, szafy, lustra i t.p. — Dnia zaś 8 t. m.ir. w wsi 
Krzeszowice, sprzedane będa sprzęty donemowe, trzoda, i dochody z młyna na lat trzy pu- 
blicznie za złożeniem vadii, złp. 50 wydzierżawione zostaną, a to o 102 rana io 2 z południa. 


W Chrzanowie dnia 23 sierpnia 1830 r. 


Tomasz g'worski Kom: Sad. 


Antoni Neymann examinowany i approbowanv dentysta, ma honor zalecić się prze- 
Świętney Publiczności, iż tu do Krakowa na krótki czas dla okazania suey zdatności przy» 
był, cpodziewając się, Że równa tu iak i gdzieindziev odbierze pochwałę. 

1) Może on w krótkim czasie wyleczyć Szkorbut, przez co zęby się psuia, rodzi zgniliznę 

w onych i robi wielki ból i meprzyjemny zapach. 

2) Może leczyć zepsute zęby, iako to. wypiekać, plombować, lub zalewać dziurkowatość, 
robi one świeżemi , białemi, wypędzarąc całą zgnilznę i niepryiemny zapach. 

3) Może wyimować zbolałe zęby bardzo łatwym sposobetn bez uszkodzenia. 

4) Jeżeli kto chce, aby miał zęby wstawione, tedy ręczy, iż moc onych iest odpowiednią 


naturalnym. 


5) Małym dzieciom krzywe maigcym zęby, takowe w krótkim czasie wyprostować potrafi, 
Ubogich deklarnie sie leczyć bez wszelkiey zapłaty. 
Mieszka w domu pod Nrem 1 w Stradomiu przy Krakowie u W. Samelsona, 
Niżev podpisanv podeje do publczney wiadomości, 1% w wsi Prądniku Bial m 0 rwierć 
mili od Krakowa, jest browar piwny i gorzelnia ze wszelkiemi porzadkamiu do wsdzierża= 


wienia z wołney ręki na rok jeden lub więcey. 


Życzący sobie takowey dzierżawy, ce» 


chcg się zgłosić do podpisanego, gdzie bliżey o warunkach zaimforimować się mozna. 


W Krakowie d. 18 sierpnia 1330 r. 


Karol Pacak. 


